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Istnieją łacińskie zwroty, które wydają się zawierać całe wieki duchowej mądrości w zaledwie
kilku słowach. Per crucem ad lūcem — „Przez krzyż do światła” — jest jednym z nich. Nie jest
to jedynie pobożne motto. Nie jest to tylko piękne zdanie na religijnym obrazie czy
monastycznej inskrypcji. W rzeczywistości jest to głęboka synteza całego chrześcijaństwa.

Ponieważ chrześcijaństwo nie obiecuje życia bez cierpienia. Obiecuje coś znacznie większego:
że cierpienie zjednoczone z Chrystusem może stać się drogą odkupienia, oczyszczenia i
chwały.

W epoce obsesyjnie unikającej bólu, znieczulającej duszę i poszukującej natychmiastowego
komfortu, to zdanie brzmi jak kontrkulturowe wezwanie. Świat mówi: „uciekaj od krzyża”.
Chrystus mówi: „weź swój krzyż i pójdź za Mną”.

I tutaj znajduje się różnica między ciemnością a światłem.

Głębokie znaczenie Per Crucem ad Lūcem
Dosłowne tłumaczenie jest proste:

Per = przez
Crucem = krzyż
Ad = do
Lūcem = światło

Jednak duchowo to wyrażenie zawiera ogromną tajemnicę: nie ma prawdziwego światła bez
krzyża. Nie ma Zmartwychwstania bez Kalwarii. Nie ma świętości bez walki.

Całe życie chrześcijańskie zawiera się w tej boskiej logice.

Nasz Pan Jezus Chrystus nie zbawił świata przez władzę polityczną, bogactwo ani ludzką
chwałę. Zbawił go z krzyża ociekającego krwią.

Najbardziej upokarzające narzędzie tortur Imperium Rzymskiego stało się tronem boskiego
zwycięstwa.

Dlatego krzyż nie jest jedynie symbolem bólu. Jest również symbolem nadziei.
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Chrześcijański paradoks: zwycięstwo przez
przegraną
Ewangelia jest pełna paradoksów, które gorszą światowego ducha:

Kto chce być pierwszy, niech będzie ostatni.
Kto chce zachować swoje życie, straci je.
Kto się uniża, będzie wywyższony.
Śmierć prowadzi do życia.

Krzyż przedstawia właśnie tę nadprzyrodzoną logikę.

Podczas gdy świat ubóstwia siłę zewnętrzną, Chrystus objawia siłę miłości ofiarnej.

Podczas gdy świat szuka natychmiastowej przyjemności, Chrystus uczy zbawczej wartości
cierpienia ofiarowanego Bogu.

Podczas gdy wielu utożsamia szczęście z brakiem problemów, chrześcijanin odkrywa, że
nawet łzy mogą stać się ziarnami wieczności.

Krzyż w Piśmie Świętym
Idea Per crucem ad lūcem przenika całą Biblię.

Nasz Pan jasno mówi:

„Jeśli ktoś chce iść za Mną, niech się zaprze samego siebie, niech
weźmie swój krzyż każdego dnia i niech Mnie naśladuje.”
— Łk 9,23



„Per Crucem ad Lūcem”: Krzyż jako Droga do Światła w Świecie, który
Ucieka od Ofiary | 3

Catholicus.eu Europejscy katolicy po polsku | 3

Nie powiedział: „podziwiaj Mój krzyż”.
Nie powiedział: „myśl czasami o krzyżu”.
Powiedział: „weź swój krzyż”.

Czyli: przyjmij ofiarę, wierność, wytrwałość i duchową walkę.

Święty Paweł doskonale to rozumiał. Dlatego napisał:

„Albowiem to chwilowe i lekkie utrapienie przynosi nam
przeogromną i wieczną wagę chwały.”
— 2 Kor 4,17

Tu znajduje się serce chrześcijańskiego orędzia: cierpienie nie ma ostatniego słowa. Ma je
światło.

Kalwaria: moment, w którym rodzi się nadzieja
Po ludzku Wielki Piątek wydawał się całkowitą porażką.

Chrystus został zdradzony, opuszczony, upokorzony, torturowany i publicznie stracony.

Uczniowie byli przerażeni.
Tłum szydził.
Niebo wydawało się milczeć.

A jednak właśnie tam dokonywało się największe zwycięstwo historii.

Szatan sądził, że zwyciężył.
Grzech sądził, że triumfował.
Śmierć sądziła, że zatriumfowała.

Ale trzy dni później przyszło światło Zmartwychwstania.

Dlatego chrześcijanin nigdy nie oddziela krzyża od Wielkanocy. Krzyż prowadzi do chwały.
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Nie czcimy cierpienia dla niego samego. Czcimy Chrystusa, który przemienił cierpienie w
drogę zbawienia.

Cywilizacja, która odrzuca krzyż
Żyjemy w społeczeństwie, które utraciło odkupieńczy sens cierpienia.

Wszystko musi być natychmiastowe:

natychmiastowa przyjemność,
natychmiastowy sukces,
natychmiastowe zadowolenie,
natychmiastowe uznanie.

Cierpliwość stała się rzadka.
Umartwienie wydaje się szaleństwem.
Ofiara jest postrzegana jako coś bezużytecznego.

W rezultacie mamy ludzkość coraz bardziej kruchą duchowo.

Wielu ucieka od bólu poprzez:

nieustanną rozrywkę,
kompulsywną konsumpcję,
powierzchowność,
ideologie,
uzależnienia,
cyfrową nadstymulację.

Ale cierpienie nie znika, gdy się je ignoruje. Staje się tylko bardziej puste, gdy nie ma sensu.

I właśnie tutaj chrześcijaństwo daje radykalnie inną odpowiedź: cierpienie zjednoczone z
Chrystusem może uświęcać.
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Cierpienie chrześcijańskie nie jest
masochizmem
To bardzo ważne do zrozumienia.

Kościół nigdy nie nauczał, że należy szukać bólu dla samego bólu. Byłoby to duchowe
wypaczenie.

Chrześcijanin nie kocha cierpienia samo w sobie. Kocha Boga nawet wtedy, gdy cierpienie się
pojawia.

To ogromna różnica.

Sam Chrystus modlił się w Ogrójcu:

„Ojcze, jeśli to możliwe, niech ten kielich Mnie ominie.”
— Mt 26,39

Ból pozostaje bólem.
Krzyż pozostaje ciężki.
Łzy nadal palą.

Ale łaska przemienia sposób przeżywania tych rzeczy.

Krzyże naszych czasów
Gdy myślimy o „krzyżu”, często wyobrażamy sobie heroiczne prześladowania lub krwawe
męczeństwo. Jednak większość codziennych krzyży jest cicha.

Choroba.
Lęk.
Samotność.
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Zdrada.
Utrata bliskiej osoby.
Kryzysy małżeńskie.
Walka z grzechem.
Niezrozumienie.
Bieda.
Niepewność zawodowa.
Depresja duchowa.
Zmęczenie opieką nad innymi.

Tam również żyje się Per crucem ad lūcem.

Bo każdy krzyż może stać się ołtarzem.

Niebezpieczeństwo chrześcijaństwa bez krzyża
Jednym z największych problemów duchowych naszych czasów jest pojawienie się
chrześcijaństwa sprowadzonego do emocjonalnego dobrostanu.

Chrześcijaństwa, w którym:

wszystko musi „dawać dobre samopoczucie”,
wiara mierzy się emocjami,
ofiara znika,
pokuta przeszkadza,
walka duchowa zostaje zapomniana.

Ale chrześcijaństwo bez krzyża staje się chrześcijaństwem bez głębi.

Chrystus nigdy nie obiecał wygody.

Obiecał zbawienie.

A zbawienie przechodzi przez nawrócenie, wyrzeczenie i wytrwałość.
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Święci rozumieli tajemnicę
Wszyscy święci, bez wyjątku, rozumieli tę prawdę.

Święty Jan od Krzyża mówił o „ciemnej nocy duszy”, ucząc, że Bóg często oczyszcza duszę
właśnie przez wewnętrzne próby.

Święta Teresa z Ávila cierpiała choroby, prześladowania i ciągłe sprzeciwności, ale mówiła:

„Kto ma Boga, temu niczego nie brakuje.”

Święty Ojciec Pio przez dziesięciolecia znosił cierpienia fizyczne i ataki duchowe, ofiarując
wszystko za dusze.

Święta Teresa z Lisieux uczyła, że nawet najmniejsze codzienne cierpienia ofiarowane z
miłością mają wartość wieczną.

Świętość nigdy nie była wygodą.
Zawsze była wiernością.

Krzyż i Eucharystia
Msza Święta jest miejscem, w którym tajemnica Per crucem ad lūcem staje się obecna w
najgłębszy sposób.

Msza nie jest jedynie zgromadzeniem wspólnoty.

Jest ofiarą Kalwarii uobecnioną sakramentalnie.

Każdy katolicki ołtarz jest duchowo zjednoczony z Golgotą.
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Dlatego liturgia tradycyjna zawsze miała głęboki sens czci, ciszy i sacrum. Krzyż znajduje się
w centrum, ponieważ Chrystus ukrzyżowany jest w centrum.

Bez krzyża Eucharystia traci swój ofiarny sens.

Wymiar duszpasterski: jak żyć dziś Per Crucem
ad Lūcem
1. Uczyć się ofiarowywania cierpienia
Jednym z wielkich duchowych skarbów katolicyzmu jest ofiarowanie cierpienia.

Nie cierpieć „bez sensu”.
Ale cierpieć z Chrystusem i w Chrystusie.

Ofiarowana choroba.
Znośna z cierpliwością upokorzenie.
Ukryta ofiara.
Ciche wyrzeczenie.

Wszystko może stać się modlitwą.

2. Odkryć na nowo pokutę
Nowoczesność gardzi umartwieniem, ale tradycja chrześcijańska zawsze uważała je za
konieczne.

Post.
Wstrzemięźliwość.
Dyscyplina wewnętrzna.
Panowanie nad zmysłami.
Cyfrowy umiar.
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Milczenie.
Życie sakramentalne.

Pokuta nie niszczy wolności: ona ją umacnia.

3. Nie marnować prób
Często pytamy:
„Dlaczego to mnie spotyka?”

Ale duchowo powinniśmy pytać:
„Jak Bóg chce mnie przez to uświęcić?”

To zmienia wszystko.

4. Zawsze patrzeć ku światłu
Krzyż chrześcijański nigdy nie kończy się rozpaczą.

Chrześcijanin może płakać, ale nie rozpaczać.
Może upaść, ale się podnieść.
Może cierpieć, ale zachować nadzieję.

Bo grób jest pusty.

Krzyż w życiu rodzinnym
Współczesne rodziny również przeżywają swoje kalwarie:

dzieci oddalające się od wiary,
kryzysy ekonomiczne,
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napięcia małżeńskie,
wychowanie w świecie zsekularyzowanym,
ciągłe ataki na niewinność i moralność chrześcijańską.

Ale właśnie tam rodzina może stać się małym Kościołem domowym.

Gdy rodzina modli się razem w cierpieniu, żyje Per crucem ad lūcem.

Walka duchowa naszych czasów
Dziś wielu chrześcijan niesie cichy krzyż: pozostać wiernym w świecie, który wyśmiewa wiarę.

Bronić:

prawdy,
życia,
czystości,
liturgii,
doktryny,
rodziny,
moralności chrześcijańskiej,

wymaga coraz większej odwagi.

Presja kulturowa jest ogromna.

Ale chrześcijanin musi pamiętać: droga łatwa rzadko jest drogą Chrystusa.

Maryja Dziewica: Matka pod Krzyżem
Nikt po Chrystusie nie przeżył Per crucem ad lūcem tak głęboko jak Najświętsza Maryja
Panna.
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Maryja Dziewica pozostała pod krzyżem, gdy prawie wszyscy inni uciekli.

Ona widziała:

gwoździe,
krew,
szyderstwa,
agonię swojego Syna.

A jednak pozostała wierna.

Dlatego Maryja jest doskonałym wzorem wytrwałości w cierpieniu.

Uczy współczesnego chrześcijanina, że prawdziwa wiara nie zależy od uczuć, lecz od
wierności nawet w ciemności.

Światło po krzyżu
Ostateczne przesłanie Per crucem ad lūcem jest pełne nadziei.

Krzyż istnieje.
Cierpienie istnieje.
Grzech istnieje.
Śmierć istnieje.

Ale nie mają ostatniego słowa.

Ostatnie słowo należy do Zmartwychwstałego Chrystusa.

Dlatego chrześcijanin nie żyje w pesymizmie, nawet widząc upadek świata.
Nie żyje w strachu, nawet wśród prób.
Nie żyje bez nadziei, nawet niosąc ciężkie krzyże.

Bo wie, że po każdym Wielkim Piątku zawsze nadchodzi Niedziela Zmartwychwstania.
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Zakończenie: droga, której świat nie rozumie
Per crucem ad lūcem streszcza istotę życia chrześcijańskiego.

Nie ma świętości bez walki.
Nie ma chwały bez ofiary.
Nie ma zmartwychwstania bez krzyża.

Współczesny świat próbuje nas przekonać, że szczęście polega na unikaniu wszelkiego
cierpienia. Ale Chrystus uczy czegoś nieskończenie głębszego: gdy krzyż łączy się z miłością
Boga, staje się drogą do wiecznego światła.

Może dziś niesiesz ciężki krzyż.
Może przeżywasz ciemną noc.
Może czujesz duchowe zmęczenie, wewnętrzne rany lub lęk o przyszłość.

Wtedy pamiętaj te słowa.

Per crucem ad lūcem.

Przez krzyż…
do światła.

A to światło ma imię:

Jezus Chrystus.


